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W ra x ie  w y p a d k ó w , s p o w o d o w a n y c h  s ł l ą  w y is z ą ,  p r z e s z k ó d  w z a ­
k ła d z ie ,  s t r a jk ó w  lu b  ty m  p o d o b n y c h  n ie p r z e w id z ia n y c h  o k o l ic z n o ś c i  
w y d a w n ic tw o  n ie  o d p o w ia d a  z a  d o s t a r c z e n ie  p is m a ,  a  a b o n e n c i  n ie  m a ją  
p r a w a  d o m a g a n ia  s ią  n i e d o s t a r c z o n y c h  n u m e r ó w  lu b  d o o d s z k o d o w a n ia .

Wm P m )  urzędowy g g g j
Nr. 226 R o a p o r z ą d z e n io
M in is tr a  S k a r b u  z  d n ia  31 . p a ź d a ie r n ik a  1921 r.
w  p r z e d m io c ie  p eh n ru  n a  r z n s ;  S k a r b u  
P a ń s tw a  d o d a tk u  no p o d a tk ó w :  g r u n to w e g o ,  

p o d y m n e g o , d o m o w o —k la s o w e g o  
i b u d y n k o w e g o .

Na zasadzie art. 5 i 7 ustawy z dnia 17 czerwca 
1921 r. (Dz. U. P. nr. 59, poz. 372) o pobosze na 
rzecz Skarbu Państwa dodatku do podatków: grunto­
wego, podymnego, domowo— klasowego i budynkowego 
(Dz. U. R. P nr. 59 poz. 372), w porozumieniu z Mi­
nistrem b. Dzielnicy Pruskiej zarządza się co następuje:

II. Na obszarze b' dzielnicy pruskiej:
§ 9. Podatkiem gruntowym, obowiązującym w myśl 

ustawy z dnia 17. czerwca 1921 r. na obszarze b. dziel­
nicy pruskiej, jest podatek gruntowy, służący za pod­
stawę do opodatkowania komunalnego na mocy ustaw:

1. z dnia 21 maja 192! r. dotyczącej rewizji podatku 
gruntowego (zbiór ustaw pruskich str 253) wraz 
z odnoszącemi się do niej uzupełnienami i zmia­
nami, 2) z dnia 14 czerwca 1893 r o u.hyleniu 
bezpośrednich podatków państwowych (zbiór ustaw 
pruskich str. ! 19), 3) z dnia 14 lipca 1893 r. 
o daninach komunalnych (zbiór ustaw pruskich 
str. 153)i 4) z dnia 23 kwietnia 190o r. o dani­
nach powiatowych i prowincjonalnych (zbiór 
ustaw pruskich str. 159).

Dodatek państwowy do podatku gruntowego pobiera 
się od wszystkich gruntów, podlegających opłacie ko­
munalnego podatku gruntowego, z wyjątkami i zastrze­
żeniami, wynikającemi z § 10 niniejszego rozporządzenia.

§ 10. Dodatek państwowy do podatku gruntowego 
opłacają także grunta, wolne od opłaty komunalnego 
podatku gruntowego na mocy specjalnych tytułów 
prawnych (§ 21 ustawy z dnia 14. lipca 1893 r. o da­
ninach komunalnych.

Wolne od opłaty dodatku państwowego są grunta, 
należące do Państwa, a podlegające opłacie komunalnego 
podatku gruntowego w myśl § 24 ust. 1 wymienionej 
ustawy o daninach komunalnych.

Wolne od opłaty dodatku państwowego są również 
grunta, przeznaczone dla celów publicznych i użytecz­
ności publicznej a podlegające opłacie komunalnego 
podatku gruntowego w myśl § 24 ust. 4 tejże ustawy 
o daninach komunalnych.

§ 11. W gminach, które dla celów opodatkowania 
komunalnego zaprowadziły specjalne podatki gruntowe, 
wolno dodatek państwowy do podatku gruntowego 
pobierać ha podstawie podatku gminnego. 
Suma dodatku, stad uzyskana winna się równać dwu- 
stokrotucj sumie stawek państwowego podatku 
gruntowego.

Przepis ten ma odpowiednie zastosowanie w sto­
sunku do obszarów dworskich, w których pobiera się 
specjalny powiatowy podatek gruntowy.

§ 12. D odatek państwowy do podatku gruntowego 
oblicza się narówni i równocześnie z dodatkiem ko­
munalnymi. W  poszczególnych związkach komunalnych 
należy przyjąć stan wymiaru podatku gruntowego, 
miarodajny w roku podatkowym dla ustanowienia do ­
datków komunelnych, także jako podstawę do obli­
czenia dodatku  państwowego z uwzględnieniem p rze­
pisów, zawartych w § 10 niniejszego rozporządzenia.

§ 13, Obliczenia dodatku  państwowego dokonują 
dla gmin (miejskich i wieskich) gminy, dla obszarów 
dworskich powiaty.

§ 14. Pobór dodatku państwowego do podatku g run ­
towego następuje równocześnie z poborem dodatku 
komunalnego z zachowaniem przyjętego dla zawiado­
mienia płatników tegoż podatku sposobu poboru, 
a w szczególności sposobu zawiadamiania płatników 
i w terminach, ustanowionych w poszczególnych gmi­
nach dla poboru bezpośrednich podatków gminnych 
na mocy ustawy o daninach komunalnych, a w ob ­
szarach dworskich dla bezpośrednich podatków po­
wiatowych na mocy ustawy o daninach powiatowych 
i prowincjonalnych. D odatek państwowy do podatku 
gruntowego za czas o 1. stycznia do 31. marca 1921 r. 
winien być zapłacony równocześnie z pierwszą ratą 
bezpośrednich podatków komunalny, płatnych w roku 
rachunkowym 1921 r,

§ 15. Tytułem odszkodowania za pobór dodatku 
państwowego do podatku gruutowego przyznaje się 
gminom i powiatom udział w dodatku państwowym 
w wysokości 2%.

Udział ten otrzymuje każda gmina od pobranego 
przez nią dodatku państwowego, a każdy powiat od 
dodatku państwowego, pobranego z obszarów dworskich 
w powiecie

§ 16. Gminy winny zestawić dla ^wszystkich 
gruntów, podlegających opłacie dodatku państwowego 
do podatku gruntowego, listy podatkowe, które mogą 
służyć równocześnie jako listy poborowe, o ile nie 
zostaną sporządzone osobne listy poborowe.

Dla obszarów dworskich zestawiają listy powiaty.
§ 17. Urzędy państwowe, powołane do wymiaru 

podatku gruntowego (urzędy katastralne) są zobo­
wiązane przesłać właściwej izbie skarbowej na po­
czątku każdego roku podatkowego według stanu z 1. 
stycznia, a w roku podatkowym 1921 w edług stanu 
z 1, kwietnia, wykazy sum podatku gruntowego, p r z y ­
padających na  poszczególne gminy i obszary dworskie 
z osobna oraz n a  poszczególne powiaty w ogólności; 
wykazy służyć będą za podstawę do obliczenia do­
datku państwowego do podatku gruntowego. Rów­
nież urzędy te zobowiązane są zawiadamiać właściwą 
izbę skarbową o zachodzących w ciągu roku podat­
kowego zmianach w stanie wymiaru podatku grun­
towego.

§ 18. D odatek państwowy do podatku gruntowego, 
pobrany przez gminy i obszary dworskie, winien być 
wpłacony do właściwych kas skarbowych w ratach 
kwartalnych, najpóźniej do końca każdego kwartału.

§ 19. Przepisy wykonawcze do ustawy z 17. czerwca 
1921 r. w przedmiocie dodatku państwowego do po ­
da tku  budynkowego, obowiązującego na obszarze b. 
dzielnicy pruskiej (art. I. punkt f. ustawy z dnia 1*. 
czerwca 1921) będą osobno wydane.

M in is te r  S k a r b u :  (— ) Michalski
M in ister  b. D z ie ln ic y  P r u s k ie j :  (—) Wybicki

5. Minna Kramme, córka gosp. z Zalesia Wielkiego.
6. Karól Rauhut, robotnik z Gumienic z żoną,
6. Otton Wegner, uczeń kupiecki z Koźmina,

Osoby i urzędy, mające jąkiekolwiek pretensje do 
powyższych osob. zechcą się w przeciągu 6 dni W Uh 
tajszem Starostwie pokój nr. 3 zgłosić.

Koźmin, dnia 15. maja 1922 r.
S ta r o s ta  

w zasł. Andrzejczak

Powyższe podaje do do wiadomości.
— L. dz, 606/22. W. P. —

Koźmin, dnia 12. maja 1922 r.
P r z e w o d n ic z ą c y  W y d z ia łu  P o w ia t o w e g o

Czarnecki. _____________

Nr. 227. Polska Krajowa Kasa Pożyczkowa zwraca 
się do wszystkich Obywateli polskich, którzy troszczą 
się o wzmocnienie zdolności nabywczej naszej waluty, 
z gorącem wezwaniem do umieszczenia wolnej golów- 
ld^w 5°/0 Biletach Skarbowych XII. Em.

Główną przyczyną wzrostu emisji banknotów jest 
niepotrzebne przechowywanie i ukrywanie pieniędzy. 
Ukryto. zaś pieniądze nietylko nic przynoszą korzyści, 
ale przeciwnie przyczyniają się do obniżenia ich w ar­
tości, gdyż powodują druk nowych banknotów, których 
w ym aga ' obieg. Im więcej zaś pieniędzy, wiadomo, 
tam mniej za nie kupić można, tembardziej rośnie dro­
żyzna.

Właściciel 5°/t  Biletów Skarbowych III. Em. prze. 
dewszystkiem pobiera odsetki od kapitału bez podatku, 
a pozatem korzysta z nader ważnego praw a wymiany 
bietów z powrotem za gotówkę w razie potrzeby i bez 
żadnych kosztów.

Bilety Skarbowe III. Em. przed terminem ich 
płatności dnia 1. lutego 1923 będą na żądanie wyku­
pywane przez Kasy Skarbowe, Urzędy Podatkowe, 
oraz wszystkie Oddziały Polskiej Krajowej Kasy P o ­
życzkowej według ich wartości dziennej, uwidocznio­
nej na bilecie bez pobierania jakichkolwiek opłat lub 
prowizji Bilety Skarbowe są wypuszczone w odcin­
kach po 5000. 10 000, 25000, 50000, 100000, w wię. 
kszych odcinkach nadają się naturalnie do wpłat sum 
nawet miljonowych. Banki Akcyjne, Banki Ludowe, 
oraz Kasy Oszczędnościowe i Komunalne naszego 
okręgu od dawna posługują się biletami Skarbowemi, 
zatem i najszerszy ogół, choćby ze względu na cele 
Państwa Polskiego, winien się posługiwanę nawet przy 
zakupnch w sklepach po wyższe mi papierami, które na 
równi z gotówką są środkiem obiegowym Ministerstwa 
S k a r b u .

Dyrekcja O ddziału  
Polskiej Krajowy Kasy Pożyczkowej w O strow ie.

Powyższe podaje do publicznej wiadomości.
— L. dz. 3027/22 St. I. —

Koźmin, dnia 10. maja 1912 r.
S ta r o s ta , w zast. Andrzejczak

|gj|j(j| Pziai nieurzędowy j=jfnth

Walka z drożyzną
O kólnik M inisterst. Spraw Wewn. do Wojewodów.

W arszawa, 4. 5. (Pat). Min. spraw wewn. rozes­
łał do wszystkich W ojewodów następujący okólnik, 
w sprawie zwalczenia drożyzny: Szybki wzrost dro­
żyzny i środków pierwszej potrzeby w ostatnich ty­
godniach przybiera rozmiary niepokojące. Przyczyny 
tego zjawiska są bardzo różnorodne, wobec czego 
rząd postanowił przedsięwziąć szybkie środki doraźne, 
jakie tylko od niego zależą, a w szczególności zarzą- 
dzić to wszystko, co może zaradzić brakową ułatwić 
przewóz z zagranicy przez zdjęcie zakazów, obniżenie 
ceł, taryf przewozowych na kolejach i utrudnić wywóz 
przez wydanie odpowiednich zakazów i dopilnowani# 
granicy. Strzeżenie przeto granicy staje się zagadnie­
niem wymagającem nadzwyczajnej energji i nieustanne} 
czujności. W  tym względzie liczę na wybitnie czynny 
współudział pp. Wojewodów, Należy użyć w  tym 
wypadku wszystkich środków i nie lekceważyć ciągłego 
odwoływania się do ludności oraz wezw ać zarządy 
gmin granicznych, aby współ działały energiczni# 
z organami rządu. Na brak towarów w obrocie me> 

i wątpliwie również wpływa umyślne magazynowanie 
tychże przez spekulantów. Wykrywanie takich skła­
dów i pociąganie winnych do odpowiedzialności może 
także częstokroć zapobiedz drożyżnie. W ogólności 
proszę pp. W ojewodów o polecenie pp. Starostom  
wykorzystania dokładnego wszystkich tych uprawień, 
jakie im daje ustawa o zwalczaniu lichwy, zw łaszcza  
zawartych w przepisach art. 24 ustawy o umowach 
rzeźników, piekarzy itd. Popieranie ruchu współ- 
dzielczego stanowi także jedną z dróg uzdrowienia 
stosunków w dziedzinie wymienionej, gdzie rządzą 
obecnie niepohamowana chęć zysku i spekulacja. 
Należy również zwrócić uwagę i przypilnować, aby 
czynniki samorządowe współ działały więcej mteft- 
zywnie z komisjami badania cen.

Z Rady Ministrów
Zabronienie wywozu poza granice Państw a  

artykułów żyw nościowych.
Warszawa, 6. 5. Na posiedzeniu w dniu 6 bm. 

Rada Ministrów powzięła następującą uchwałę:
Rada Ministrów ponawia uchwałę z dnia 30 mar­

ca er., zabraniającą wywozu poza granice państwa 
pszenicy, żyta, owsa, jęczmienia, mąki, ziemniaków, 
kaszy, bydła, jaj i nierogacizny. W wyiątkowyeh wy­
padkach zezwolenia na wywóz powyższych artykułów 
mają być udzielone tylko za zgodą nadzwyczajnego 
komisarza dla zwalczania drożyzny. Certyfikaty wy- 
wozowo na te artykuły muszą być zaopatrzone pod­
pisem i pieczęcią nadzwyczajnego komisarza dla zwal­
czania drożyzny, ,

W ydane do dnia A bm, zezwolenia na wywóz 
powyższych artykułów wymagają do swej ważności 
dodatkowego podpisu i pieczęci nadzwyczainego ko­
misarza die zwalczania drożyzny. Uzyskane do 4 bm. 
zezwolenia na wywóz mają przeto być w powyższym  
celu dodatkowo przedkładane w nieprzekraczalnym  
terminie 14 dni w gmachu mm. skarbu w Warszawi* 
ulica Rymarska 3 II. p. lokal nr, 70,

Następnie Rada Ministrów p' stanowiła powołać
komisję specjalną złożoną z przedstawicieli prężyd>v»m
Rada Ministrów, min. spraw wewnętrznych i mm. spra­
wiedliwości celem zbadania zarzutów przedstawionych 
podczas dyskusji s e j m o w e j  nad expose rządu a doty­
czących postępowania władz adminis racyjnych. Wre 
szd e  Rada Ministrów przyjęła wniosek mm. spraw 
wojskowych o powołanie lekarzy weterynarii w rezer­
wie na ćwiczenia wojskowe.

Nr. 228. Następujące osoby zamierzają z powiatu tu ­
tejszego wyprowadzić się do Niemiec.

1. Alfred Redmann, kupiec z Koźmina wraz z fam.
2. August Kramme, gospodarz z Zalesia Wielkiego

wraz z familją, , .
3. Konradyna Kramme, w dow a z Zalesia Wielkiego,
4. Wilhelm Kramme, syn gosp. z Zalesia Wielkiego,

Nieszczęście kolejowe
U rzędow y kom unikat. Dziś 12.'maja o go­

dzinie 2,15 w nocy wykoleił się pociąg pospieszny 
międzynarodowy Nr. 504 idący w kientnku Poznania 
w km 151 pomiędzy stacjami Otusz i Dopiewo na lmji



Zyąszyń—Poznań. Wykoleił się parowoz, brakard, 
2 wagony sypialne i dwa wagony osobowe. Zabici 
kierownik parowozu i palacz Lekko ranni kiorownik 
pociągu i dwóch podróżnych Ustalona przyczyna 
wykolejenia zamach zbrodniczy, spowodowany wykrę­
ceniem śrub przytrzymujących szynę i przesunięcie 
jej z toru.

Pociągi ratunkowe z Poznania, Zbąszyna i Leszna 
wysłano zaraz z 5-ciu lekarzami i korpusem sanitar­
nym na miejsce wypadku. Ruch kolejowy nieprzer­
wany odbywa się na jednym torze. Policja poszukuje 
zbrodniarzy.

E cha zam achu kolejow ego. —  Właściwych 
winowajców zamachu dotąd nie ustalono. Istnieją 
pod tym wzgiędem dwa przypuszczenia. Pierwsze, to 
zemsta ze strony robotników. Według drugiego, za­
machu dokonano ze strony wrogich Polsce elementów, 
które chciały wzbudzić nieufność do administracji 
polskiej. Przed kilku dniami wynikło nieporozumienie 
na miejscu nieszczęścia. Inżynier żądał przedłużenia 
pracy o jedną godzinę, do czego miał zupełnie prawo. 
Sprzeciwiła mu się część robotników, wskutek czego 
5 wydalono z pracy. Charakterystyczny ten moment 
skierował w tym kierunku podejrzenie. Jednak żad­
nych pewnych danych pod tym względem niema. 
Nieszczęście przybrać by mogło katastrofalne rozmiary, 
gdyby nie przytomność umysłu kierownika pociągu, 
który w ostatniej chwili zdołał pociąg wstrzymać. 
Doznał on podczas katastrofy złamania nogi. Spro­
stować również należy podane wczoraj wiadomości, 
jakoby maszynista i palacz żyli. Palacz zginął na 
nuejscu, maszynista w półtorej godziny po wypadku. 
Z pasażerów dwie osoby są lekko ranne.

Sprawy polskie
PLACE NAUCZYCIELI 

Na posiedzeniu wczorajszem komisji oświatowej, 
przewodniczący pos. Sołtyk wniósł dwie interpelacje, 
w których domaga się wypłacania nauczycielom wy­
nagrodzenia za godziny nadliczbowe również za czas 
wakacyjny oraz zniesienia wykupu patentów przemy­
słowych przez szkoły.

Obecny na posiedzeniu komisji wiceminister Ło­
puszański oświadczył, iż z całą gorliwością poprze 
żądania pos Sołtyka. Sprawa wynagrodzenia za go­
dziny nadliczbowe załatwiona zostanie przez rozpo­
rządzenie Rady Minstrów.
ODZNACZENIE ORDEREM P. WŁ. MICKIEWICZA 

W a r s z a w a .  Wczoraj o godz, 31/* popołudniu 
w salonach recepcyjnych pałacu Rady Ministrów od­
była się uroczystość udekorowania orderem „Polonia 
restituta p. Władysława Mickiewicza. Ceromonji wrę­
czenia orderu dokonał prezydent gabinetu Ponikowski 
w obecności wszystkich członków rządu.

Wiadomości pozamiejscowe
T ajem nicze zn ik an ie  w agon ów  z tow ara- 

ram i. Od dłuższego już czasu ministerjum kolei że* 
laznych otrzymywało skargi od poszczególnych firm 
handlowych, że towar ich wysłany z Gdańska do 
Polski jest przed właściwym czasem przez jakiegoś 
tajemniczego aferzystę wykupywany na stacji kolejo­
wej gdańskiej w Warszawie.

Ponieważ tajemnicze znikanie całych przesyłek 
powtarzało się dość często, wszczęto energicznie 
śledztwo, celem wykrycia aferzystów. Komisarz t rze ­
ciego komisarjatu kolejowego Ruszkowski, postanowił 
osobiście przeprowadzić dochodzenie i w tym celu 
kilka podróży do Gdańska, Torunia i t, p.

Stwierdzono, że towary przeznaczone do poszcze­
gólnych firm w większych miastach polskich wykupywał 
niejaki J. Noculak lub też J. Narlak. Były do jednak 
nazwiska fikcyjne, albowiem osobnicy o takich nazwi­
skach nic nie mieli wspólnego ze wspomnianą aferą. 
Podłuższych dopiero poszukiwaniach komisarz Rusz­
kowski skonstatował, że oxvym tajemciczym aferzystą 
był niejaki Kacprzak, pochodzący z Torunia. Podra­
biał on plenipotencję odnośnych firm i pieczęcie rejen- 
taine, fałszował również frachty i za tymi dowodami 
odbierał towary.

W taki sposób odebrał on z dworca Gdańskiego 
5 wagonów różnych towarów przeznaczonych dla pew­
nej firmy we Lwowie, jak: 1 wagon śledzi, 1 wagon 
oliwy, 1 wagon kawy i 2 wagony mąki. Cztery wa­
gony z wyżej wymienionych odebrano od poszczegól­
nych firm w Warszawie, które towary te nabyły od 
wyżej wspomnianego kacprzaka operującego do spółki 
z wieloma innymi oszustami, rekrutującemi się z po­
średników handlowych a nawet przedstawicieli firm 
istniejących legalnie i uchodzących za solidne.

Wagon kawy odebrana od firmy Nowikowa (Ziel­
na 15,) wagon śledzi znalazł się w domu handlowym 
Rakowskiego (Złota 56;) w dostawie ich pośredniczyła 
firma Frydman (Bielańska 9) i nawet swoimi końmi 
towary te dostarczała,

W  połowie przeprowadzonego dochodzenia w po­
wyższej sprawie komisarz Ruszkowski nagle został 
„zredukowany" i dalsze dochodzenie wskutek tego się 
zagmatwało.

W związku z powyższą aferą aresztowany został 
kasjer kolejowy na Dworcu Gdańskim Marcinowski.

Dalsze dochodzenie prowadzi komisarjat kolejowy-

Komunikaty
W ostatnich czasach uwijają się po miastach 

i mieszkaniach Województwa delegaci „Włościariskiegu 
Związku Oświaty1* kolportując wśród ludności „Album 
Wodzów Odrodzonej Polski" i pobierając za takowe 
ponad jakoby ustaloną cenę 2 000 mk. nieograniczone 
kwoty w charakterze ofiar na rzecz Inwalidów Wojennych.

Wydawane przez agentów pokwitowania noszą 
nagłówek „Włościańskiego Związku Oświaty11 b e z  
p o d a n i a  s i e d z i b y  i napis, opiewający, że dochód 
przeznacza się na rzecz Inwalidów Wojennych.

Powiatowe Koła Związku o podobnej akcji nie 
posiadały żadnej wiadomości, delegaci „Wł. Zw. Ośw.“ 
opracowując dane powiaty, nie zgłaszają się nawet do 
kół w celu ewentualnej wspólnej pracy. Związek In­
walidów na Województwo Poznańskie również nie 
udzielił żadnego zezwolenia na sprzedaż „Albumu, 
istniejące Towarzystwo Pomocy Inwalidom Polskim" 
które ujęło całość akcji społeczno- ratowniczej wobec 
ofiar wojny, także żadnej informacji w tej sprawie nie 
posiada.

Włościański Związek Oświaty, pomimo, że jak 
głosi nagłówek na kwitach — istnieje podobno od 
początku 1919 roku, jest w Województwie zupełnie nie 
znany i żadnej innej działalności, prócz rozpowszech­

niania pomienionego „Albumu" dotyczczas nie prowadził. 
Wobec tego, że na kwitach brak siedziby i wogole 
jakichkolwiek danych o Związki, zachodzi poważna 
obawa, czy w naszej chwili najróżniejszych „geszeftów11 
i ta sprawa nie jest czasem tylko pospolitem wyłu­
dzeniem grosza pod płaszczykiem akcji społecznej.

W ręku Towarzystwa Pomycy Inwalidom Polskim 
znajduje się kwit za jeden egzemplarz na sumę 
10 000 mk. Jestto więc poważna ofiara i niewątpliwie 
wobec szerokiej w takich wypadkach ofiarności spo­
łeczeństwa Wielkopolski, takie hojne ofiary zdarzają 
się dość często.

Należy przy tern zaznaczyć, że akcja zbiórki ofiar 
na rzecz inwalidów, podjęta przez organizację, zresztą 
nic mająca nic wspólnego z inwalidami, szkodzi bardzo 
poważnie akcji, rozpoczętej na wielką skałę, na terenie 
Województwa przez .Towarzystwo Pomocy Inwalidom 
Polskim“, rozpraszając — w najlepszym wypadku — 
fundusze, d.organizując działalność i kierunek jej 
uznany przez całe społeczeństwo i tworząc wśród 
tegoż społeczeństwa zamęr.

Delegaci Wł. Zw. Ośw. nie wylegitymują się wcale 
w instytucjach do tego powołanych, na egzemplarzach 
nie jest uwidocznioną ani cena, ani też procent, jaki 
przeznacza się na rzecz Inwalidów.

Należałoby też, rozpoczynając podobną działalność 
na terenie, gdzie istnieje organizacja o wyłącznych, 
w tym celu, skomunikować się z tą ostatnią, aby 
uniknąć wszelkich kolizvj, szkodliwego chaosu i wza­
jemnego sobie psucia pracy, co w sprawach humani­
tarnych tym bard ziej zgoła jest niepożądane.

1 Ruch wydawniczy
Nakładem Związku Zakładów Graficznych i Wy­

dawniczych na Polskę Zachodnią z siedzibą w Po­
znaniu, Aleje Marcinkowskiego 17, wyszedł co dopie­
ro pierwszy „ P o l s k i  Ceaniss  D r u k a r s k i 1*, zawie­
rający w trzech działach obliczenia prac akcydenso­
wych, dzieł czasopism, gazet i prac introligatorskich, 
wszystko z przykładami kalkulacyjnemu Dzieło to 
jest pierwszą tego rodzaju pracą w Polsce odrodzonej 
i zapełnia lukę nietylko pod względem zawodowym, 
ale jest i dla wszelkich władz, urzędów, przedsię­
biorstw handlowych i przemysłowych, które potrze­
buję druków, dobrą podkładką co do cen za wszel­
kiego rodzaju druki. Pozatem znajduje się w podrę­
czniku tym regulamin biura kalkulacyjnego, utrzymy­
wanego przy biurze Związku Zakładów Graficznych, 
które to biuro podejmuje się wszelkich obliczeń prac 
drukarskich zupełnie bezinteresownie, o ile prace od- 
daWane są do zakładów, należących do Związku. — 
Cena podręcznika 1 600 mk., który nabyć można tyl­
ko w Biurze Związku.

Ruch w Towarzystwach
Do 3 w ierszy  b ezp ła tn ie , za każdy dalszy w iersz  30,— mk.

W n ie d z ie l ę  dn ia  21. m a ja  o g o d z .  2-gi po  P o łu d n iu  o d b ę d z i e  s ię  z e ­
b r a n i e , T o w a r z y s t w a  c z e l a d z i  k a t o l i c k i e j  n a  s a lc e  para f ia ln y .

O ja k n a j l i c z n ie s z e  p r z y b y c ie  c z ło n k ó w  u p r a s z a ,  Z a rząd .

C z e ś ć  O j c z y ź n i e
N a d z w y c z a jn e  W a ln e  z e b r a n i e  T o w .  P o w s t a ń c ó w  i W o j a k ó w  w K o ź ­

m i n i e  o d b ę d z i e  s ię  w n i e d z ie l ę  dn ia  21. b . m. po  poł . o g od z .  1,50 w  lo k a lu  
d r u h a  G ro d z k ie g o .

P o n ie w a ż  n a  p o r z ą d k u  o b r a d  s ą  b a r d z o  w a ż n e  s p raw y  ( u tw o r z e n i e  
Z w iązk u  w  P o z n a n i u )  u p r a s z a  s ię  d r u h ó w ,  aby ja k  j e d e n  m ą ż  s ta w i l i  s i ę  n a  
z e b r a n i e .  Za rząd .

*J Spółdzielnia Towarz. Pożyczkow e w  Koźminie JSJ
■- zmieniła swoją firmę na I

Bank Koźmiński uo
Spółdzielnia z odpowiedzialnością nieograniczoną a zmiana tej firmy zare- #(& 
jestrowana została przez Sąd Powiatowy w Koźminie dnia 29 kwietnia 1922 | j ]  
o czem Szanowną Publiczność zawiadamiamy i prosimy adresować do nas 
odtąd Ii tylko

Bank Koźmiński
Sp. z odp. nieogr. w K o ź m i n i e

K o ź m i n ,  dnia 16. maja 1922.

0 Z arząd
L. Paryzek, Rybakowski.
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S t r o i ć  f o r t e p i a n y
przybędę w fych dniach do Koź­
mina i okolicy tylko piśmiene 
z g ło s z e n ie  upr. się do Eksp. 
Orędownika Powiatowego. 

Kurowski, Poznań

M aszyna szeu tsk a
dobra i nowa zaraz 
na sprzedaż

Z głoszenia do Orędownika

Po c z t ó w k i
narodowe i inne

poleca w wielkiem wyborze 

Drukarnia i Księgarnia 
Orędownika, w Koźminie 

właśc.: E. Kraszewski.
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nagrody temu, który na ślad wprowadzi lub wskaże 
złodzieji którzy ukradli z pola 3  o d k f a s l n i e ,  2  
kóllca od pługów  i 5  ło p a t  od dw u- 
sk ibow ców .

M ajętność S ta rk o  w iec
powiat Starkówiec.

B a n k  K oźm iń sk i
Sp. z nieogr. odpow. w K o ź m i n i e .

Konto czekowe w Pocztowej Kasie Oszczędności w Po­
znaniu nr. 200558, w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczkowej 
w Poznaniu i Ostrowie oraz w Banku Związku w Poznaniu

przyjmujeOszczędności
płaci procent według umowy i załatwia szybko i tanio 
—- wszelkie sprawy wchodzące w zakres bankowości —-

Smolę 
preparowaną 

Lepik
(Klebemasse)

z surowców przedwojennych
poleca

TEKTURA
Tel. 
116 fabryka papy Jtrotaszyn Tel.

116
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Pióra (stalówki)
każdego rodzaju 

poleca detalicznie i hurtownie
Skład papieru 

E. Kraszewskiego w Koźminie


